
Pomóż mi wygonić raka i żyć godnie.
Mam 48 lat, pod koniec stycznia moje życie wywinęło fikołka.
Jak grom z jasnego nieba spadła na mnie diagnoza: OSTRA
BIAŁACZKA SZPIKOWA, czyli najgorszy z możliwych
nowotwór krwi. Szybko podjęto leczenie: kolejne chemie i
miesiące spędzone w szpitalu. Diagnoza wywróciła nie tylko
moje życie…
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